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C Z Y L I

W I A D O M O Ś C I  W O J E N N E .

W I A D O M O Ś C I  K R A I O W E .

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .

z  W arszaw y  10 K w ietnia, n. s.
Do Gabinetu Anatomicznego Króiewsko- 

W arszaw skiego U niw ersytetu nadesłane zo­
stało przez JW . Prezesa Kommissyi W oje­
w ództw a Podlaskiego w  sp iry tusie  zakonser­
w ow ane iagnię, które się u rodziło  dipa ipgo  
z. m ca w e wsi i Gminie Proszew o zw aney 
w  Obw odzie S iedleckim . Opis tego jagnię­
cia ies t. następujący: M aiednę g ło w ę , ięzy k , 
zęb^ i pysk naturalne, cz tery  uszy, z ty ch  

Z d w a  w  położeniu naturalnem, d rug ie  dw a 
zrośnięte p rzy  k a rk u , piersi zw yczayne, z 
•V 'rvd>. d w ie  przednie nogi w e w łaśc iw y m  
li,' ^ n k  • inne zaś dw ie na grzbiecie w y - 
roH Od grzb ie tu  dzieli się toż iagnię na 
dw ie częśc i, z ty c h  każda m a swóię osobną 
tak  nazw aną kość p ac ie rzo w ą (spinam dcr- 
s i) ,  po dw ie  nogi i poiednym  ogonie p rzy  
każdey  z ty ch  części ty lnych , tudzież, w orek  
oznacz' k , p łe ć  baranka. W aży 10 funtów, 
u ro d z iło  się w  sw oim  czasie; ow ca po w y ­

daniu tego p ło d u  nie naturalnego iest zu p e ł­
nie osłabioną.

w  W arszaw ie dnia 2go K w ietnia 181 g roku . 
J a c y n a
Sekr: Jlny U niw ersytetu .

W I A D O M O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .

N i e m c y .

O d brzegów Menu-, 3 i Marca.
Pretensye w oyskow ych  H anow erskich do 

Anglii za utracone tabory i t. d. ieszcze z
w oien 17931 179O roku będ ą  nareszcie te ­
raz zapłacone.

Posąg Xięcia B luchera ulany w  B erlinie, a 
przeznaczony do Rostoku rodzinnego m iasta 
w odza tego , m ieć będzie napis —  >.Xięciu 
B liicherow i W ahlsstattskiem u Rodacy." —  Z 
d rug iey  strony k ró tk i napis taki:

W  niepew ności i w  boiu 
W  upadku i w  zw y cięz tw ie  
Zawsze rostropny i w ie lk i;
Lud nasz w y d o b y ł
Z iarzm a niew oli.
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W  kalendarzu K ró lestw a  i D w oru P rusk ie­
go na ro k  1818 w ydanym  um ieszczony lesfc 
Napoleon Bonaparte w  liczbie kaw alerów  
w ie lk ie g o  orderu O rła  Czarnego, .

W ielk i' X iążę S a .k o -W ey m arsk i p o s ł a ł  or.- 
d e r b ia łego  S oko ła  F ran cuzlueinu Jen e ra ło w i 
Panu Gru,-idler, i Cesarsko-Ressyyskiem u P u ł 
k o w n ik o w i Panu Prendler. - _

Jedna z Gazet u m ieśc iła  następuiący 
ty k u ł. — W e w szystk ich  k ra ia ch  E uropy 
nieskończoną mnogość m am y p raw  k arn y ch , 
lecz w iakim źe kra iu  z aydziem y p raw a  
nagród, p raw a , k tó reby  o dw odziły  ludzi od 
z łeg o , za ch ęca iąc  do dobrego; —  cz y liz  nie 
godziłoby się m ieć nadzie i, ze nagradzdiące 
p raw a  w  ośw ieconych k ra iach  N iem ieck ie ! 
w ezm ą p o cz ą tek ’
—  A u g u stF ry d ery k  Ferdynand Kotzebue u ro ­
d z ił się w  W eym arze dnia 5  Maja W®1 ro ‘ 
ku- gdzie oyciec iego b y ł  R adcą poselstw a, 
a odum arł go w  m łodocianym  w iek u . Ma­
tka , iak  się w y żey  rz ek ło , leszcze zyie- 
A bbt p rzedsieb ierca  podróżuiącego to w arzy ­
stw a aktorów  w zn iec ił w  nim ow ego ducha 
sztuki dram atyczney, dla k tó rey  Poten? ta 
w ie le  p ra co w a ł. N iem aiąc ieszcze lat 10 
spełna, u d a ł się na A k ad em n ą  w  Jena, sk ąd  
dla m iło śc i ku iedney iuż z zam ężnych
sióstr o ddalił się do Duisburga; ale 1770 r0 ‘ 
ku do Jeny p o w ró c ił, pośw ięca iąc  się nau­
ce p raw a. W tenczas to napisał p ierw sze 
teatralne d z ie ło  pod  ty tu łem  Kobiety modne 
W krótce z ło ż y ł  exam en na A dw okata; w y - 
ie c h a ł iednak 1781 do Petersburga na Sekre­
tarza p rzy  Gubernatorze Jenerale Bawr, po 
śm ierci którego m ianowany został Assesso- 
rem  N ayw yższego appelacyynego T rybunału  
w  R ew lu. Roku 1786 w yniesiony b y ł  na 
Prezesa G ubernskiego w  Ęstlandyi, 1 do s ta ­
nu szlacheckiego— W  Rew lu o d d a ł się c a ł ­
k o w ic ie  scenie teatralney , i tam napisał ko- 
m edye Nienawiić Ludzi i za l, tudziez Jndya- 
nie. Dla słabości zdrow ia u d a ł się 1790 ro ­
ku do Pyrm ontu, gdzie nap isa ł ow e sław ne 
d zie ło  D oktor Barth  o Żelaznem czole, które 
mu w ielu  n iep rzy iac io łn aro b iło .^  Odtąci nie- 
m ia ł sta łego  siedliska, a po śm ierc i p ie rw - 
szey żony w y ie c h a ł do Paryża. Przez m e- 
iak i czas b a w ił także w  M oguncyi, skąd  
1790 roku pow róciw szy do Ę stlandyi, osiadł 
n a  w si, i muzom c a ły  czas p o św ięca ł. W te­
d y  w ezw any do W iednia, b y ł  tam  poetą  tea­
tru  W iedeńskiego; lecz narobiw szy sobie w ie ­
lu n iep rzy iac io ł, po raz -trzeci w ró c ił do 
Rossyi, gdzie  z pow odu pew nego nieporozu­

m ienia na S yberyą b y ł  w yw iez io n y , i ( tam  
ro k , iak  sam m ów i, nayw ażnieyszy ży c ia  
sw ego p rzepędz ił. U wolniony, o p u śc ił Ros- 
sy ą , i osiadł w  W eym arze; lecz i tam  po- 
różniw szy się z G othym  w y ie c h a ł do B erli­
na, został tam p rzy ię ty  do A kadem ii nauk i 
um ieiętności, p isa ł h is to ry ą  Prus d a w n y ch , 
i w iele  innych d z ie ł liczuycn, tak  znany en , 
że ic h  tu w y liczać  nie potrzeba. Za czw ar­
tym  pow rotem  do Rossy i uzyskał nareszcie 
stopień R.adcy Stanu, i Konsula Jeneralnego 
w  K rólew cu.—M iał la t 08.

Dnia 25 pochow ano zw ło k i Pana Kotze­
bue. Żabóyca iego ma się nieco lep iey , lecz 
nie okazuie naym nieyszego żalu za p o p e ł­
nioną zbrodn ię. M iał on ośw iadczyć , ze 
p rzeszło  od G m iesięcy  p o w z ią ł m ysi zabi­
cia Pana Kotzebue, k tó ry  sw em i pism am i 1 
postępkam i ch a rak te r N iem ców  w  z łem  bar­
dzo w ystaw ia ł św ietle . W  p rzedsięw zięciu  
sw em  n iem iał nikogo wspólnikiem . P iocz 
te o-o, co się doniosło, rozm aite o tern zd a­
rzeniu b ieg a ią  p o w ieśc i, iedna z G azet p i­
sze, iż niemożna b y ło  usłyszeć, lak ie  bant 
w y m ó w ił s ło w a  po dokónanem ■■ zabiciu; in ­
na zas, iż zaw o ła ł: Ju l ludzkość zenuzczoncd 
,Oycze, iuź si? stalo.L, Niech z fie  TeutonhaK—  
Nadto p iszą iedni, że p rzyszed łszy  do obe­
rży  nazw ał się H einrichs, d rudzy , 1 heobach 
S łychać tak że , że pism o, k tóre p o d a ł Panu 
Kotzebue do czytania, b y ła  to k a r ta  z nap i­
sem- W yrok im ierci na Bana K . 1 t. d . —  1 
że  Sand  w y z y w a ł go poprzednio  na poie- 
dynek , od czego się P. Kotzebue podesz łym  
w iek iem  w y m aw ia ł.
—  Karol Sand, zabóyca Pana Kotzebue, trzeci 
syn uwolnionego od służby ra d cy  sp raw ie­
dliw ości m ieszkającego dotychczas w  W un- 
dsidel, ro spoczął nauki w R aw m sburgu, gdzie 
lat k ilka  p rzep ęd z ił. Póżnfey w e d łu g  w ła -  
sney chęci zac iąg n ą ł się do m ilicyi ztem - 
skiey  N iem ieck iey , k tóra w w oym e z Francu­
zami piękne d a ła  dow ody pośw ięcen ia się 
dla oyczyzny. Sand  także  nieraz przelał 
k rew  sw oią w  tey w oynię. B ył w  w n iluey 
py-zyiażni z iednym  z synowców Pana Kotze- 
b'u, Nad d rzw iam i sw oiey  k w a te ry  napisał 
g łoskam i H ebrayskieroi następuiące si w a .  
„Przezemnie rozia.tn.ieie zorza poranna/« y - i  
n ieiak iego  czasu uczęsczał w  W iedniu na 
lek cy ie  Anatom ii, i naybardziey zatru  Im a ł 
sie poznaniem położenia serca i pobiw szy cc 
ieinu c z ę .c i ,  a to  z taką  uw ag ą 1 pilnością,. 
iź  w szystk ich  na siebie o b rocu  oczy*
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z W iednia  5 i  Marca. . . ,
D w ó r nasz zabaw i p rzez  W ie lk i T y d z ie ń  

w  R zy m ie , sk ą d  po ied z ie  do N eap o m , a  spo­
dz iew an y  tu napo w ró t w  C z e rw c u , w  k tó ­
ry m -c z a s ie  będz ie  ślub A rcy -X ięzu iczk i K a­
roliny z X ie c ie m  Saskim  F r y d e r y k i e m  Augu­
stem, lecz  n iew iad o m o , czy. w  L uxenburgu , 
c zy  w  P rad ze . W y p ra w a  Panny m ło d e y  
w k ró tc e  g o to w a , i na w id o k  pub liczny  w  
p o k o ia ć h " z a m k o w y c h  w ystaw io n a  b ęd z ie .

C esarz  p o c z y n ił  następ m ące  odm iany  w  
p rzeznaczen iu  P osłó w  sw o ich  u d w o ro w  z a ­
g ra n ic z n y c h : X iążę Stahrenberg d o ty ch czaso ­
w y  P o se ł w  T u ry n ie , b ęd z ie  P o słem  w F l ° '  
r e n c y i  na m ieysce H rab iego  Appony, k tó ry  
D r z e  znaczony iest do N eapolu zam iast X ięcia 
J a b ło n o w sk ie g o ,  k tó ry  p o ie c h a ł  do M adry tu  
N a m ieysce  X ięcia Stahremberga le d z ie  do 
T urynu  Caron Fequelmont z e  Sztokolm u, g d z ie  
g o  zastąp i H rab ia  P a lfy  te razm ey szy  P oseł
w  K arlsru h e . . -

A rcy -X iążę  n astęp ca  tronu da ie  te ra z  c z ę ­
sto w ie lk ie  o b iad y . Pom im o p o by tu  tu le g o , 
k a rn a w a ł nie b y ł  ta k  w e s o ły , ia k  w  c z a ­
sie  b a w ie n ia  c a łe g o  C esarsk iego  d w o ru  
P rz y c z y n iło  się  do  teg o  n iem a ło  oddalen ie  
z n aczn iey szy ch  P anów , k tó rzy  zby n ią  pou 
fa ło ś c ią  i w o ln o śc ią  p rzy sz ło ro czn eg o  k a rn a ­
w a łu  p a n u ią c ą  b y li ob rażen i.

Gena w in  s p a d ła  tu znacznie. . , , .
N a iednem  z tu te y sz y c h  p rz e d m ie ść  k u ­

piono  za 7 ty s ięcy  funtów  sz terlingow  p a ła c ,  
ia k  s ły c h a ć , d la  X ,ęc ia  K o b u rg sk ieg o , m ę ­
ża  z m a r łe y  X iężn iczk i A ngie lsk iey  K arohnj 
k tó ry  tu» a nie w  A ng lii, m ieszk ać  posta-

1!°D la  u trzy m an ia  p e w n e y  d łu g ó w  k ra io '  
w y c h  kon tro li u stan o w io n ą  z o s ta ła  d la  Au- 
s try i W ie lk a  k s ię g a , w  k tó rą  w szy stk ie  d łu ­
g i ,  p ro w iz y ą  o p ła c a ią c e ,  w c ią g n io n e , i za­
ch o d zące  w  n ich  odm iany  p o rząd n ie  z a p isy ­
w an e  b ę d ą . U trzym an iem  te y  k o n tro li tru ­
dn ić  się  będz ie  oddzielna K om rniśsya luz  
p rz e z  Monarchę; w yznaczona, k tó re y  D y re ­
k to re m  będz ie  Pan S z a r f  d e ty c h c z aso w y  i 
nadw orny* S ek re ta rz  p rzy  D e p u ta c y i w y m ian  
i um orzen ia  b ile tó w .

U m a rł tu pozaw czora  X ią ż e  M au ry cy  
Lichtenstein Xi ążo T ro p ań sk i i E g ern d o rfs lu  
w  Ś ląsk u , F e ld m arsza łek  w o y sk  C esarsk ich  
&. w  44 ro k u  ż y c ia .

F R a n c y i A.

z. P a ryża , 3o Marca.
Pan Latour Mobour m ianowany posłem

p rzy  dw orze Londyńskim , uda się w kró tce  
na m ieysce przeznaczenia sw oiego. — Poseł 
nasz w  Stambule M argrabia Riviere, o trzy ­
m a ł na czas n ieiak i pozw olenie oddaleuia 
się ztam tąd, i w kró tce  m a p rzybydz do 
P aryża.

Poseł Perski dzisiay m ia ł posłuchanie 
uroczyste u Króla, a potem  b y ł  na obiedzie 
u Hrabiego Descart, gdzie także w ięcey  sta 
znakom itych  osob znaydow aw ało  się. M iędzy 
gośćm i b y ło  cz te rech  m arszałków  F rancyi i 
X iąże Talleirand.

Kom m issyia izby deputow anych n ied a ła  
baczności na przedstaw ienie uczniów  Mont- 
p illiersk ich ; lecz i zbyteczńa surow ość p re ­
fekta b y ła  zganioną.

Jedna z gazet naszych p o m ieśc iła  m iędzy  m- 
nem a r ty k u ł następuiący: J lra b la  S t. Cyr od 
w stąp ien ia w  obow.iązek m inistra o b ro c ił c a łą  
usilnosć sw o ią  na doprow adzenie do nowe- 

porządkn w oyska F rancyi. U pew niaią , 
ze korpus je z e rw o w y  w  kro tce należycie 
urządzonym  będzie , i że w iększa część ofi­
cerów  b ęd ący ch  dotychczas bez obow iązku 
znaydą każdy  w e d łu g  zda.tnosci sw oich 
m ieysce. P rzedsięw zięcie tego środka n ie­
chybnie zmnieyszy liczbę nieukontentowa* 
nych i w y d a  nader pom yślne sku tk i.

Poseł Perski skoro ty lko stanął w  stolicy 
tu teyszey, natychm iast ro zk aza ł og łosić  d ru ­
k iem  przez dzienniki w szystkie sczegoły  o 
w ysokiem  swoiern pochodzeniu (Toż samo 
uczyn ił i w  W iedniu, gdzie  takow e sczego­
ły  pomiesczone b y ły  w  Dostrzegaczu A ustry- 
iackim.)

Pola tuteysze oddaw na iuż zupełn ie  są  
okry te  zielonością, w  n iek tó rych  zaś pro- 
w incy iach  zboże iuż iest w  k ło sie  i po­
ziom ki kw itną .

W  ty ch  dniach obyw atel ieden P ary zk i 
im ieniem  Coquclet b y ł zabitym  przez ż o ł­
nierza Szw aycarskiego. To w ydarzenie sp ra ­
w iło  znaczne w  sto licy  tu teyszey w zrusze­
nie. Ofiary dobroczynne na rzecz w d o w y  
zabitego są tak  znaczne, iż same procenta 
roczne przyniosą iey  3oo franków .

W yrok  śm ierci na znaiomego donosiciela 
Bacha, zamienionym  został na dw udziesto le­
tnie w ięzienie. Podobnież i w y ro k  takow y  
na w dow ę Bancal zmieniony został na zam­
knięcie iey  na ca łe  życie  w  w ięzieniu  i 
skazanie na ciężkie p rące .

A s  CL I 1 A. 
z  Londynu, 29 Marca.

W  p rzesz łą  Sobotę p rz y b y ł . tu Poseł Al-



—  336  —

giersk i m aiący  bydż przy  dworze tutey- 
szym. W ysiad ł  iia b rzeg w Portsmouth i 
p rz y b y ł  bu w  towarzystw ie dw óch Oficerów 
A ngielskich służby m orskiey, a m ianowicie 
Pułkow nika Malkholm  i Kapitana W eit. W ia ­
domość o iego p rzybyciu  natychmiast donie­
sioną. została Xiążęciu Regentowi i Lordowi 
Castlerealig. Jmie iego iest J t t i  Reis. W  roku 
1816 dow odził  flotyllą Barbaryyską, w  ten- 
czas gdy  Lord Exm outh  sz turm ow ał do Al- 
oieru- W  iego orszaku znayduie się jeden 
Sekretarz, ieden Szw aycar używ any przez 
niego za tłom acza , ieden z duchow ieństw a 
Mahometańskiego, dw óch  ianczarów i osm 
s łużących . P ry w io z ł  dla X iążęcia Reienta 
w  podarunkach od Deia: sześć koni A rab­
skich  , dw gćh strusiów, i kosztowny obior 
T u reck i .  Lew którego także p ro w a d z i ł  
zd e ch ł  w  drodze. Okręt na k tórym  iech a ł  
p rz y b y ł  do w y sp y  Minor ki p ierw szego 
Września roku p rz e sz łeg o . i w y trz y m a ł  p ię ­
ciu niedzielną karantynę. Z Mahoń w y iec h a ł  
w  dalszą drogę d. 8 Lu tego-

Znayjduiący; się tu Arcybiskup Jerozolim­
sk i  Grzegorz Piotr Gearvcas rodem z Damasz­
ku  co w  Syryi, odw iedz ił  w przesz łym  ty­
godniu uniwersyte t Oxfortski. O g ląda ł  tam 
rękopisma nowego testamentu p isan e .w  ięzy 
ku Arabskim, w y b ra ł  naylepszy między temi 
i ma zamiar w y d ru k o w ać ,  w  celu p rzy czy ­
nienia się do rozszerzenia Ewangelii w Syryi,.

O krę ty  naięte od Rządu Hiszpańskiego dla 
przew iez ien ia  wóyska do Am eryki pułudnio- 
w e y  odchodzą ieden po drugim do Kauyxu.

W  Bordeaux  i innych portach Francuzkich 
z a k u p ił  także w  tym celu Rząd Hiszpański 
le k k ą  eskadrę , złożoną z dw óch k o rw e t,  
dw óch brygów  i 4 szonerów. T ak  w ięc  A n -  
gliia dostarcza okrętów Hiszpanii, iako i 
Powstańcom przec iw  hiey w alczącym .

Dwanaście p ięknych  Arabskich koni p rz e ­
znaczonych od Szacha Perskiego dla Xcia 
Reienta p rz y b y ły  iuż do Deptford. Gdy 
Poseł Perski ziedzie do Londynu, sam ie 
Xięeiu Reientowi odda. B y ł  on iuż dawniey 
w Anglii.

Jenera ł  Lallemand  ma zamiar zostać oby­
watelem  Amerykańskim.

Król Henryk na w yspie Haiti opisuiąc po ­
myślny stan kraiu swego w  odezwie dnia 1 
Stycznia doda ł ,  że iednak trzeba m ieć się

na ostrożności p rz ec iw  Francyi,  z którey 
iuż w oyska zagraniczne u s tąp i ły ,  a to tak 
d ługo , póki n iepodległość Haiti uznaną nie 
zostanie.

N i d e r i . a n d y .
2 Bruxelli, 2 Kwietnia.

D zieło  X iążęcia broglio , by łego  Biskupa 
Gandauskiego pod  tytułem: Reclamation respe- 
ctueuse, rozesłane przez  niego w czasie zia- 
zdu A kw isgrańskiego do rozmaitych dw o­
rów , i z aw ie ra iące  w  sobie naydotkliwsze 
skarg i p rz ec iw k o  rządow i naszemu, b y ło  do­
tychczas publicznie prżedawane u wszystkich 
księgarzy tuteyszych; lecz od nieiakiego cza­
su zostało skonfiskowane zupełnie i naysuro- 
w iey  zabronione. P ow iadaią  naw et, że w y ­
daw cy  takow ego chociażby i nayodlegley 
mieszkali ulegną odpowiedzi sądow ey.

W ięcey  dwudziestu osob wezwano z Bel­
gii do Paryża na św iadectw o w  spraw ie  o 
pokuszenie się na życ ie  Xiążęcia W elling- 
tona.

S z w e c i a  
z Sztokolmu 2Ci Marca.

Gazeta tuteysza Dostrzegacz p o d a ła  nastę­
pu jące  zdarzenie do rozwiązania, szcze- 
gólniey osobom w  nauce p raw a bieg łym : —

W ieśniak, któremu żona u m arła ,  w ło ż y ł  
w  trumnę k lo cek  d rzew a, trupa zaś zacho­
w a ł,  i u ż y ł  zamiast ponęty dla zwabienia 
w ilków  i lisów, za ubicie  k tó rych  nagrody 
w  Szwecyi są wyznaczone, a k tórych  istotnie 
kilku p rzy  ciele żony zastrzelił.—Za ub itych  
k tórych  olaerzhięte uszy w w ła ś c iw y m  na 
dowód z ło ż y ł  urzędzie, dom agał się wyzna- 
czoney nagrody.— Zdarzenie to w p ra w i ło  w  
k ło p o t  w ład z ę ,  zachodzi bowiem pytanie, na 
iak ą  zasługuje karę ,  i czyli można go usu­
nąć od wyznaczoney za ubicie drap ieżnych  
zw ięrzą t  nagrody?

Nigdy podobno nie b y ł y  czynnieyszemi 
nasze morskie warsztaty , iak  pód terażniey- 
szym rządem . W  roku przesz łym  700 ro­
botników użytych b y ło  w  Kailskronie  do 
budowy okrętów , z k tó ry ch  tego roku trzy  
liniowe i fregata  bliskie b y ł y  ukończenia. 
Podpułkow nik  K illigren , k tóry  daw niey m ia ł  
dozor i k ierunek  budow y okrętów u T urków , 
zawiaduie teraz tą  b udow ą w  Karlskronie. 
Król wyniósł go do godności szlacheckiey 
pod nazwiskiem  a f  Borneman.

w  P e t e r s b u r g u  
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